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S p r a w o z d a n i e
komisyi budżetowej o sprawozdaniu Wydziału krajowego 

w przedmiocie umieszczenia bursy dla uczniów c. k. seminaryum 
nauczycielskiego we Lwowie.

Wysoki Sejmie!
N a posiedzeniu z dnia 13. październ ika 1881 r. uchw alił W ysoki Sejm, z początkiem  roku 

szkolnego 1882/83, założyć we Lwowie bursę dla 60 chrześcijańskicH uczniów c. k. sem inaryum  
nauczycielskiego we Lwowie. B ursa ta  m iała się mieście w w ynajętym  na  ten cel lokalu, a w p re ­
lim inarzu kosztów  u trzym ania bursy, przez kom isyę edukacyjną W ysokiem u Sejmowi przedłożo­
nym, przeznaczono na czynsz najm u kw otę 3750 zł.

W ydział krajow y, w yw iązując się z poruczonego mu pow yższą uchw ałą zadania, poszukiw ał 
w e Lwowie odpowiedniej realności, i rozpisał w tym  celu łicytacyę ofertową. Gdy jed n ak  z pięciu 
realności, ofiarowanych p rzy  tej licytacy tudzież z ośmiu dalszych, co do których po term inie 
licytacyjnym  wniesiono oferty, żadna nie w ydaw ała się W ydziałow i krajowem u odpowiednią, za 
jedne bowiem żądano czynszu znacznie w yższego niż prelim inow any, a inne m iały w ażne brak i i 
niedogodności —  gdy dalej nader p rak tyczny  pom ysł w ynajęcia na  ten cel II. p ię tra  budynku 
klasztornego 0 0 .  B ernardynów  nie mógł być w ykonanym , konw ent bowiem w ostatniej chwili 
cofnął się od układów  — przeto W ydział k rajow y pow ziąi m yśl budow ania w łasnej realności na 
um ieszczenie bursy. Z aproszony do ułożenia p ro jek tu  budow y radca budowniczy p. M oraczewski 
obliczył koszta  na 50.000 zł., a W ydział k ra jow y spraw ozdaniem  do L. W. 25.951 przedkłada 
W ysokiem u Sejmowi w nioski:

1) o odroczenie założenia bursy  do roku szkolnego 1885/86;
2) o upow ażnienie do zakupna g runtu  i w ybudow ania domu na pom ieszczenie bursy kosztem  

najw yższym  50.000 zł.;
3) o uchw alenie p lanu finansowego co do pokrycia kosztów  budowy.
T en  plan  finansowy polega na tern, żeby kw oty, uchw ałą W ysokiego Sejmu z dnia 13. p aź ­

dziernika 1881. na  u trzym anie bursy  przeznaczone, zaoszczędzać i odkładać póty, póki się nie 
zbierze sum a, potrzebna na w ybudowanie w łasnego domu. W  m yśl tego zaoszczędzonoby: w bu­
dżecie tegorocznym  kw otę 6364 zł., k tó ra  była przeznaczona na utrzym anie bu rsy  w ostatnich 
czterech m iesiącach r o k u — następn ie  w budżetach na la ta  1883 i 1884 po 19.090 zł. —  wreszcie
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za 8 m iesięcy r. 1885 kw otę 12.787 zł. —  co .czyni razem  57.272 zł, Że jed n ak  ta  sum a je s t o 
7272 zł. w yższą od kw oty  przez autora projnkiil w prżybłiżęńiu obliczonej, że zresztą  już  na po­
czątek  r. 1885 musi być cała sum a 50.000 zł. z e b ra n ą ,-a b y  budowę wcześnie do skutku  dopro­
wadzić, przeto  W ydział k ra jow y wnosi ostatecznie, aby  prócz kw oty  6364 zł., ja k a  w budżecie 
bieżącego roku m a być zaoszczędzoną, w staw iać w budżety la t 1883 i 1884 po 21.818 zł., co 
uczyni razem  50.000 zł. na budowę potrzebnych.

'Ł tak im  sposobem  finansowania lcomisya budżetow a zgodzić się nie może. J e s t  on powrotem 
do zarzuconego już w naszej gospodarce krajow ej system u tw orzenia osobnych na pew ne spe- 
cyalne cele funduszów, k tóre  odrębnie od funduszu krajow ego m ają  być adm inistrow ane i książ- 
kow ane, system u, k tóry  się ze w szech m iar niepraktycznym  okazał. K oszta budow y i innych tego 
rodzaju  inw estycyi, albo się pokryw a pożyczką, albo też o ile budżet w ystarcza, w staw ia się w bu­
dżet każdego roku tak ą  sumę, ja k a  w tym że roku na budow lę m a być w ydana. P lan  W ydziału 
krajow ego je s t zupełnie odmienny, nigdy dotąd  n ieprak tykow any , a zdaniem  kom isyi budżetowej 
n ieprak tyczny . W ydział k rajow y robi fikcyjne, bo ty lko  rachunkow e oszczędności, o k tórych  nie 
m ożna jeszcze wiedzieć, czy się okażą rzeczyw istem i — te  oszczędności przez 3 la ta  kapita lizu je  
i w ten sposób dochodzi do sum y na budowę potrzebnej. Tym czasem  te oszczędności bardzo ła ­
tw o mogą się okazać zupełnie złudnem i. Pomimo staranności, z ja k ą  W ydział k rajow y unika p rz e ­
kroczeń budżetu, s ta ją  się one w wielu w ypadkach  koniecznemi. Dosyć przytoczyć przekroczenia 
budżetu szkolnego, regularn ie  co roku się pow tarzające, a  sięgające bardzo w ysokich sum Że zaś 
W id z ia ł k ra jow y w m yśl finansowych uchw ał W ysokiego Sejm u m a praw o czerpania z tej ru ­
bryki, k tó ra  ma zaoszczędzenie, na rzecz innej, k tó rą  przekroczono— przeto system , nigdzie zresztą  
nie używ any, ażeby  z roku na rok zbierać oszczędności jak ie jś  jednej rubryki, i tw orzyć z nich 
osobny fundusż, k tó ry  dopiero po trzech la tach  m a być użyty  — okazać się m usi złudnym.

Oprócz w ytkn ię tych  wadliwości finansowej części w niosków  W ydziału krajow ego, stoi jeszcze 
przyjęciu tych  wniosków  ta  okoliczność na p rzeszkodzie , że W ysokiem u Sejmowi przedłożono 
obecnie ty lko  szkic budynków  i ogólnikowo w przybliżeniu obliczoną kw otę kosztów  budow y — 
podczas gdy uchw ała, zatw ierdzająca budowę m ogłaby zapaść ty lko na podstaw ie dokładnych 
planów  i koszto rysu , z k tó rychby  W ysoki Sejm mógł pow ziąć przekonanie, że budynek będzie 
odpowiedni, i że kw ota  prelim inow ana w ystarczy.

Z tych  zatem  powodów, jakoteż ze względu, iż nie je s t jeszcze w ykluczoną możliwość, ażeby  
W ydział k ra jow y przez w ynajęcie realności odpowiedniej m ógł już  w  roku 1883 w ykonać uchw ałę 
W ysokiej Izby  z dnia 13. października 1881, zam iast j ą  o 3 la ta  odraczać —

K om isya budżetow a w n o s i:

Wysoki Sejm raczy uchwalić:
„Poleca się W ydziałow i krajow em u, ażeby w  razie niemożności w ynajęcia realności odpow ie­

dniej na pomi'iszczenie bursy  dla uczniów c. k. sem inaryum  nauczycielskiego we L w ow ie— p rz e ­
dłożył na  następnej sesyi sejmowej plan i kosztorys osobnego na  ten  cel budynku , w raz z pro­
jek tem  pokrycia  kosztów  budowli “.

Przew odniczący:

Henryis: ocLziclsi.

Sprawozdawca:

Tadeusz Eomanowicz.
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